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JUBILEUSZ: 1924—1984

Mija 60 lat od rozpoczęcia w Czeladzi oficjalnej działalności sportowej przez 
zasłużone kluby. Chronologicznie jednak rzecz biorąc, czeladzki sport jest o wiele 
starszy niż historia CKS i KS „Górnik-Piaski", a obecnie MCKS. Już znacznie wcześ­
niej, bo w okresie przed I wojną światową, młodzież wyżywała się w różnych gru­
pach sportowych, w tym szczególnie w piłce nożnej, lecz były to poczynania nie 
zorganizowane, noszące jednak zalążki dążeń do tworzenia pierwszych klubów. 
Realizacja tycn zamierzeń nastąpiła po I wojnie światowej. Powstają „Piaski” w dziel­
nicy o tej samej nazwie oraz „Sęp" w Czeladzi. Są to jednak kluby nie zalegalizowane. 
Utworzona została także „Brynica", mająca zapisane w swojej historii również chlubne 
karty. Dopiero rok 1924 stanowi przełomową datę w działaniach sportowych wśród 
czeladzkiego społeczeństwa, wśród jego młodzieży. Powstał wtedy Czeladzki Klub 
Sportowy.

60 lat to okres życia już prawie trzech pokoleń, dla których klub był wycho­
wawcą i propagatorem rozwoju kultury fizycznej w najszerszym tego słowa znaczeniu. 
Jego szeregi opuściło wielu znanych w świecie sportowym zawodników o wysokiej 
klasie nie tylko krajowej, ale i międzynarodowej. Klub wychował wielu ofiarnych 
działaczy społecznych, którzy w życiu sportowym miasta, i nie tylko, odgrywali 
i odgrywają niepoślednią rolę.

Z myślą o młodzieży, o jej możliwościach wyżycia się na obiektach sportowych, 
o ciągłym rozwoju kultury fizycznej w naszym mieście budowano, rozbudowywano 
i modernizowano stadiony i ich zaplecza tak w Czeladzi, jak i na Piaskach.

Z satysfakcją można mówić, że ogrom robót przy tych obiektach wykonali 
mieszkańcy miasta, załogi miejscowych zakładów, a szczególnie wierni sympatycy 
klubu w czynie społecznym. To przywiązuje do niego, do jego Barw, sprzyja tworzeniu 
bogatych tradycji czeladzkiego sportu.

Od początków swojego istnienia MCKS najmocniej był związany z czeladzkimi 
kopalniami „Czeladź" i „Czerwona Gwardia" (d. „Saturn") i jego załogami, które 
stanowiły oparcie dla wszelkich naszych poczynań. Tak jest do chwili obecnej. 
Przychylność i zainteresowanie, z jakim załoga i kierownictwo kopalni „Czerwona 
Gwardia' ' — w swoim nowym zaintegrowanym kształcie — odnoszą się do naszej 
działalności, pozwalają z optymizmem patrzeć na pracę sportową wśród młodego 
pokolenia. Odnotować również należy, że do tej pomocy zjednano, szczególnie 
w ostatnich latach, załogi i kierownictwa innych zakładów z terenu miasta. Dodać 
także trzeba, że przychylny i na wskroś życzliwy stosunek poparty niezbędną pomocą 
ze strony władz politycznych i administracyjno-gospodarczych miasta stwarza dobrą 
atmosferę i solidne podstawy do działalności.

Za to wszystko w roku pięknego jubileuszu składamy sportowe, gorące po­
dziękowanie. Oby następne lata były podobne. Oddając do rąk czytelnikom niniejsze 
wydanie pragniemy przybliżyć tylko w największym skrócie historię klubu w okresie 
minionych 60 lat istnienia.
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Zda jemy sobie doskonale sprav, ę z jej niepełnego opracowania lecz pamięć 
ludzka jest zawodna i nie wszystkie znaczące wydarzenia zostały odnotowane. W dużej 
mierze opieraliśmy się na opracowanych wydawnictwach klubowych, a to :.,W rytmie 
sportowym" Wydanym przez CKS w roku 1968, folderze z okazji „Złotych godów" 
CKS w 1974 roku i „Ekspresem przez 5ü-lecie" — KS „Górnik" Piaski w organie 
Samorządu Robotniczego kopalni „Milowice-Czeladż" nr 5 z sierpnia 19/4 roku, do 
których odsyłamy zainteresowanych dla poznania więcej szczegółów Liczymy że 
z chwilą dotarcia do szerokiego grona czytelników niniejszego wydawnictwa znajdą się 
w archiwach domowych nowe dokumenty warte zanotowania w historii klubu, za­
pomniane zdjęcia i inne pamiątki a także odżyją na nowo wspomnienia z minionych 
lat, o które serdecznie prosimy, aby móc poszerzyć karty historii MCKS, a tym samym 
i czeladzkiego sportu.

Ambicją klubu i jego działaczy jest, ażeby MCKS w swojej służebnej dla spo­
łeczeństwa roli dalej prężnie się rozwijał, by krzewił najcenniejsze wartości wycho­
wawcze kultury fizycznej, aby był nie przerwanie kuźnią kadr sportowych i szkołą 
życia dla szerokich rzesz czeladzkiej młodzieży. Tego życzymy sobie jalo klubowi 
oraz wszystkim sympatykom sportu.

ZARZĄD
MIĘDZYZAKŁADO vV EGO CZEL. ÏDZK1EGO 

KLUBU SPORTOWEGO
W CZEI ADZI

TO JUŻ 60 LAT 
CRS — CZELADZKI KLliB SPORTOWY

W sierpniu 1924 roku z inicjatywy grupy napaleńców sportowych, do których 
należeli m. in. Jan Lorek, Marian Miodyński .Witold i Marian Strażeccy, Ludwik 
Wieczorek, Henryk Sadłowsl.i i Bronisław Lizik, zwołano zebranie założycielskie klubu 
sportowego, na którym uchwałą zebranych sympatyków powołano do życia Czeladzki 
Klub Sportowy (CKS).

Prezesem nowego klubu został Stanisław Baciński.
Zatwierdzono statut i rozpoczęto sportową działalność. Początki były niełatwe. 

Z zebranych, dobrowolnych składek zaKupiono najniezbędniejsze wy posazenie dla 
zespołu piłkarskiego, lecz i tak większość zawodników drużcny wybiegała do gry 
w trampkach i własnych skarpetach.

Piel, wszy' mecz drużyna CKS rozegrała na tzw. , Łęgu" z zespołem KS Sosnowiec 
przegrywając 1:2, a strzelcem honorowej bramki był Marian Strażecki. Został on 
bohaterem dnia w Czeladzi. Oto skład drużyny CKS z tego pierwszego oficjalnego 
pojedynku: Witold i Marian Stiażeccy, Bronisław Lizik, Stanisław Kocot, Gustaw Pile, 
Ludwik Wieczorek, lomasz Guja, Antoni Bargiel, Kazimierz Jędrusek, Henryk Sa 
dłowski i Antoni Opara. Pierwszy krok został zrobiony. Zwiększyło się grono miłośni 
kow sportu, rosła kadra działaczy i zawodników. Rozpoczęto starania o przyjęcie 
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zespołu CKS w poczet członków PZPN W stosunkowo krótkim czasie zostały one 
uwieńczone powodzeniem, w czym dużą pomoc okazał ówczesny sekretarz Zagłębiow- 
skiego Podokręgu Piłki Nożnej kol. Hamankiewicz. W ten sposob CKS stał się zale­
galizowanym klubem sportowym miasta Czeladzi i otrzymał prawo startu w rozgryw­
kach klasy „C", co nastąpiło w roku 1925.

Mecze w lej najniższej klasie były nieprzerwanym sukcesem drużyny CKS, 
która nie zagrożona przez nikogo zdobyła tytuł mistrzowski i awans do klasy „B”. 
Tmaj również należała do drużyn nadających ton rozgrywkom i w 1927 roku zajęła 
pierwsze miejsce w grupie. Awansu jednak nie osiągnęła, a przeszkodził w tym nie­
sławny rozłam w PZPN i wynikłe z tego zamieszanie organizacyjne. Likwidacja ligi 
zagłębiowskiej spowodowała, że drużyna CKS zaliczona została ponownie do klasy „B". 
To załamało zawodników i działaczy. W roku 1928 drużyna CKS zostaje ponownie 
mistrzem klasy ,,B" i w dycydującym meczu z mistrzem podokręgu częstochowskiego 
Wartą" Zawiercie, rozegranym na boisku w Dąbrowie Górniczej, wygranym 4:3, 

zdobywając upragniony awans do grona najlepszych drużyn Zagłębia Dąbrowskiego.
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ISTNIAŁA NIE TYLKO PIŁKA NOŻNA

Chociaż piłka nożna była sekcją wiodącą, a tym samym i oczkiem w głowie 
kierownictwa CKS, nie zapomniano i o innych dyscyplinach sportowych Dzięki 
dużemu zaangażowaniu działaczy zarzad klubu, do których m. in. należeli Jozef Solarz 
i Mirosław Sadowski, powołano do życia sekcję ekkiej atletyki i gier ru< howych. 
Szczególnie ta pierwsza osiągnęła wysoki poziom, a jej zawodnicy liczyli się nie tylko 
w Czeladzi. Np. Teodor Jaworek zdobył nuchar „Kuriera Zachodniego '.

Rozwinięto również działalność kulturalno-oświatowa wszechstronna praca klu­
bu zjednywała coraz liczniejsze grono sympatyków Dzięki ich pomocy pieniężnej 
wybudowano boisko, przy którem wiele robót wykonano w czynie społecznym. lecz 
nie cieszono się długo tym obiektem, bowiem przy regulacji rzeki „Brynicy kory'.o 
rzeki przeprowadzono pizez środek boiska CKS. Klub otrzy tnał w zamian od Towa- 
warzystwa „Saturn" Czeladź oraz władz miasta nowy teren na wybudowanie boiska 
w miejscu, gdzie znajduje się ono w chwili obecnej.

Po dość trudnych, lecz owocnych w osiągnięcia sportowe i kulturalno-oświatowe 
latach, mniej więcej od roku 1930, CKS ustabilizował swoją działalność, w czym nie­
małą zasługę mia1 nowy prezes klubu Jan Michalski, imponujący wielka aktywnością, 
zaradnością i pozyskiwaniem nowych członków. Wted" właśnie piłkarze doczekali 
się trenerów z prawdziwego zdarzenia, a wyróżniający się zawodnicy (Czapla, Tu- 
rzyński. Zioło, Dyrda) wysłani zostali na specjalny kurs przodowników piłkarskich 
Nawiązano owocne kontakty z czołowym' drużynami Śląska, takimi jak; Naprzód 
Lipiny, Śląsk Świętochłowice, AKS Chorzów, Dąb Katowice, Iskra Siemianowice, 
Jedność Micbałkowice, Czarni Chropaczów. Wszystkie te zabiegi zaczęły przenosić 
spodziewany efekt. Piłkarze CKS należeli do czołówki drużyn Zagłębia Dąbrowskiego. 
W roku 1934 zdobyli mistrzostwo klasy „A" Zagłębia, lecz na skutek manipulaci! 
władz Częstochowskiego Okręgu PPkarskiego unieważniono jesienną rundę rozgryweł 
i odebrano drużynie CKS pierwszą lokatę. Nie zgadzał się z tym Zarząd Podokręgu 
Zagłębiowskiego, który na znak protestu podał się do dymisji, wręczając przed tym 
piłkarzom CKS dyplom mistrza.

W roku 1935 piłkarze czeladzcy znów okazali się najlepsi w klasie „A" poko­
nując si’ne drużyny z Sosnowca, Będzina i Dąbrowy Górniczej. Stanęli do walki 
o miejsce na najwyższym szczeblu. Tym razem musieli uznać wyższość częstochowskiej 
..Brygady”, z którą zremisowali u siebie 1:1, pi zegrali na wyjeżdzie 1:2. Chociaż 
drużyna CKS nie uzyskała awansu, to jednak stała się znaną ,a kilku jej zawodników 
(np. Czapla, Zarzycki, Przybytek) miało niemal stałe miejsce w reprezentacji Zagłębia.

Głośno było również o lekkoatletach klubu CKS. Irena Serafin u boku Stani­
sławy Walasiewiczówny reprezentowała Polskę w międzynarodowym meczu z Wło­
chami w Bergamo. Irena Segne zdobyła tytuł wicemistrzyni uniwersjady. Walerian 
Mucha należał do najlepszych polskich tyczkarzy i płotkaizy i bronił również barw 
narodowych. Wyróżniali się swoją sportową klasą: sprinfer Strojnowski, skoczek 
Zieliński; długodystansowcy: Roman Szczepański, i Bolesław Karch; kolarze: Trzan- 
kowski. Ryś, Ociepka, Walczak.
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Zawodnicy pozostałycn sekcji sportowych: koszykówki, szermierki, tenisa, ping- 
ponga i hokeja mieli skromniejszy dorobek, lecz także byli zawodnikami znanymi na 
arenach sportowych Zagłębia i Śląska.

PO WYZWOLENIU

II wojna światowa przekreśliła dalszy rozwój działalności sportowej. Lata oku­
pacji zniszczyły cały dorobek Czeladzkiego Klubu Sportowego. Różne koleje losu 
przechodzili członkowie klubu, a wielu z nich zginęło lub zostało zamordowanych 
przez okupanta.

Ci jednak, którzy doczekali wyzwolenia, zabrali się natychmiast do odbudowy 
klubu. Należał do nich m. in. Józef Pawelczyk, niestrudzony do chwili obecnej i naj­
bardziej ofiarny dla sportu działacz, wychowawca całej plejady znanych lekkoatletów, 
a także zasłużeni zawodnicy i działacze: Roman Szczepanik, Stefan Łata, Marian 
Czapla, Piotr Urbańczyk i wielu innych. Dzięki ich pracy i staraniom reaktywowano 
klub, któremu nadano nazwę Robotniczy Czeladzki Klub Sportowy (RCKS).

Już w kwieniu 1945 roku piłkarze RCKS rozegrali towarzyskie spotkanie z ra­
dziecką drużyną wojskową „Dynamo". Wynik meczu 2:5. Powołano przy RCKS także 
inne sekcje: lekkiej atletyki, tenisa ziemnego, tenisa stołowego, szermierki i boksu.

Stopniowo, lecz z uporem, odrabiano okupacyjne zaległości. Młody biegacz 
Władysław Zatoń już w 1945 roku zwyciężył w zawodach przełajowych i powtórzył 
potem ten sukces jeszcze siedmiokrotnie, natomiast Włodzimierz Puzio, plotkarz, w 
swojej długiej i pięknej karierze dziesięciokrotnie zdobył tytuł mistrza Polski. Sta­
nisław Hachorek był wybitnym piłkarzem, który po powołaniu go do służby wojsko­
wej stał się zawodnikiem „Gwardii" Warszawa i występował szereg razy w barwach 
narodowych.

Henryk Grabowski siedmiokrotnie ustanawiał rekord Polski w skoku w dal, 
trzykrotnie zdobywał tytuł mistrza Polski, był brązowym medalistą mistrzostw Europy 
w Sztokholmie, dwukrotnym reprezentantem Polski na igrzyskach olimpijskich: w Hel­
sinkach i Melbourne. Waldemar Więcek był czołowym tyczkarzem, reprezentantem 
Polski na igrzyskach olimpijskich: w Helsinkach i Melbourne. Barbara Stajno w skoku 
wzwyż dwukrotnie wywalczyła tytuł mistrza Polski w kategorii dziewcząt, a raz wśród 
juniorek. Tadeusz Bareła to rekrodzista Polski juniorów, a wicemistrzami Polski w 
tej kategorii byli Jan Wieczorek i Henryk Cukiernik, Mistrzostwo federacji „Górnik” 
zdobywali: Wanda Ludwikowska, Jarosław Pawelczyk, Wacława Majcherczyk.

Wymieniając te sukcesy podkreślić należy, ze nie wszystkie z nich osiągnięte 
zostały pod firmą RCKS. W roku 1948 RCKS został przyłączony do klubu KS „Bry- 
nica" i nadano im nazwę KS „Górnik" Czeladź. Pod tym szyldem największy rozgłos 
uzyskała sekcja żużlowa, której czołowym osiągnięciem było zdobycie wicemistrzostwa 
II ligi. Na czarnym torze i w rajdach motocyklowych wyróżniali się tacy zawodnicy, 
jak: Władysław Gracyalny, Mirosław Kolenda .Józef Herman, Władysław Szczegla 
Michał Czerny.
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W roku 1957 reaktywowano Czeladzki Klub Sportowy (CKS). Kontynuowano 
działalność sportową we wszystkich istniejących sekcjach, do których napływała mło­
dzież z pobliskich szkół. Nie brakowało ambicji i chęci podtrzymania najpiękniejszych 
tradycji klubu.

W 1965 roku drużyna piłkarska CKS zdobyła tytuł mistrza zagłębiowskiej ligi 
okręgowej i ubiegała się o awans do II ligi. Po początkowych sukcesach zespół 
przegrał decydujący mecz ze „Skrą" Warszawa 0:1. W latach 1966 i 1967 dwukrotnie 
CKS był o krok od nowo utworzonej ligi międzywojewódzkiej, lecz tyleż razy w de­
cydujących o awansie meczach zawodziły nerwy i pozostawała... nadzieja na przyszłość.

W wyniku kolejnej reorganizacji systemu rozgrywek mistrzowskich drużyna 
CKS wióciła do grupy „A" ligi okręgowej.

Bardzo dobrze pracowała i osiągnęła odpowiednie wyniki sekcja lekkiej atletyki, 
klórej duszą i głównym aniinaiorem był i jest Józef Pawelczyk. Wysoko notowana 
jest sekcja tenisa stołowego, która w 1973 roku awansowała do ligi okręgowej. Suk­
cesy te osiągnięto pod kierunkiem instruktora Henryka Fornalaka.

Sekcja kolarstwa do roku 1976 nie wyróżniała się specjalnymi osiągnięciami, 
lecz praca z młodymi zawodnikami którzy zdobywali dopiero doświadczenia sportowe, 
rozwija się coraz pomyślniej.

Wspomnieć również należy o umożliwieniu młodzieży w niedawnej przeszłości 
uprawiania sportu w sekcjach koszykówki (niestety, już nie istniejącej) i zapasów. 
Działające w klubie CKS w różnych okresach sekcje: szermierki, boksu, hokeja, 
siatkówki i gimnastyki na skutek wielu trudności natury finansowej i organizacyjnej, 
jak również splotu różnych niesprzyjających wydarzeń (podobnie było w sekcji żużla), 
zostły rozwiązane, chociaż chętnych do uprawiania tych dyscyplin wśród czeladzkiej 
młodzieży^ nigdy nie brakowało.

Na przełomie lat sześćdziesiątych i siedemdziesiątych z inicjatywy Zarządu CKS 
rozpoczęto przebudowę stadionu sportowego, który nie odpowiadał już aktualnym 
potrzebom. Z wielkim entuzjazmem do rozpoczętych prac włączyli się sympatycy 
klubu, członkowie czeladzkich organizacji polityczno-społecznych, mieszkańcy miasta, 
pracownicy zakładów z terenu Czeladzi, a nade wszystko załoga głównego zakładu 
opiekuńczego — kopalni „Czerwona Gwardia". Pomoc materialną i finansową oraz 
fachową zapewniło ówczesne Prezydium Miejskiej Rady Narodowej w Czeladzi oraz 
kierownictwo kopalni „Czerwona Gwardia".. Na szczególne podkreślenie zasługuje 
fakt, że wartość prac wykonanych czynem społecznym przy budowie całego kompleksu 
sportowego przekroczyła 70 proc, ogólnej wartości obiektu. Efektem tego twórczego 
entuzjazmu i zespolonego wysiłku było oddanie do użytku nowego stadionu z widow­
nią na 12 tysięcy miejsc siedzących, domu sportowego, boiska treningowego o peł­
nych wymiarach, jak również przygotowanie fundamentów pod budowę krytej trybuny 
z zapleczem administracyjnym i świetlicą. Jaki wielki to był wysiłek i ile pracy 
włożono w budowę tego całego obiektu — ocenić może każdy znający stan terenu 
przed rozpoczęciem robót.
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KLUB SPORTOWY „GÓRNIE — P’ASKI"

Piaski -— to robotnicza dzielnica Czeladzi, w której sport wśród młodzieży znany 
był od wielu lat, o czyn? wspomniano w przedmowie. Podobnie jak w Czeladzi znalazła 
się tutaj grupa oddanych dla sportu działaczy, takich jak: Stanisław Tuszyński, Stefan 
Łata Alojzy Jakubowski, Stanisław Szumański Jan Koćma, Wiktor C’ipiat Jen Cho 
chulski, Adam Kalański, Stanisław Niedbał, Ambroży Stefan, którzy postanowili założyć 
klub sportowy z prawdziwego zdarzenia.

W roku 1924 powstaje w dzielnicy Piaski Klub Sportowy „Gwiazda' . Niełatwe 
były początki jego działalności. Brak własnego lokalu klubowego trudności finansowe, 
a tym samym braki w wyposażeniu sportowym, nie zaiemały ofiarnych działaczy i za­
wodników. Odwrotnie zespoliły ich do bardziej wytężonej pracy. Starania pierw­
szego zarządu klubu, na czele którego stali Jan Maciązek, Stanisław Sidowski i Wik­
tor Ciupiał, o uzyskanie terenu na boisko sportowe uwieńczone zostały powodzeniem 
Ówczesne klarownietwo kopalni Czeladź przekazało sportowcom nieużyteczny teren 
przy ul. Betonowej. Społecznym wysiłkiem działaczy zawodników i licznych miesz­
kańców dzielnicy Piaski uporządkowano teren przystosowując go do gry w piłkę 
n- żną.

Nie powiodło się zarządowi w staraniach o pomoc ze strony kopalni „Czeladź", 
toteż klub zdany był na własne siły, a ciężar utrzymania spoczywał na barkach 
założycieli i zawodników, którzy niejednokrotnie z własnych pieniędzy kupowali 
niezbędny sprzęt. Jedynie organizacja , TUR ' w ramach swoich skromnych możliwości 
przychodziła z p.unocą w różnej postaci.

W 1925 roku KS „Gwiazda" przyjęty został w poczet członków PZPN i zaliczany 
do klasy ,,C '.

Wspomńeć należy, że rosnąca popularność klubu sprawiła ,iż grupa sympaty­
ków sportu z ulicy Dalekiej założyła drugą drużynę piłkarską, przyjmując nazwę 
,,Le'hia", lecz z braku jakichkolwiek warunków do działania w 1°26 roku ją roz­
wiązano.

SmuJrj n dla klubu stał s’e r ‘k 1928 kiedy to decyzją władz policyjnych KS 
..Gwirzda" zJostaje zawieszony. Władze doszukiwały się inspirowania wśród członków 
i sympatyków klubu działalności politycznej ze strony działaczy KPP.

Wielokrotne starania i wysiłki działaczy sportowych o zmianę decyzj' nie od- 
nosiły żadnego skutku. Stąd też życie sportowe młodzieży — chociaż nie zorganizo­
wane — skupiało się aa wolnych placach, niemal przy każdej ulicy. Wreszcie robot­
nicza młodzież szkolna założyła organizację sportową „Pion", w k[órej dość szybko 
rozwinęły się takie dyscypliny sportowe, jak koszykówka, siatkówka, tenis stołowy, 
a w późniejszym okresie lekkoatletyka i szachy.

Dopiero w roku 1934 zezwolono na reaktywowanie w. dzielnicy Piaski klubu 
sportowego, dla którego przyjęto nazwę KS , Placówka". Nowemu zarządowi preze­
sował Antoni Kubiński. Dla drużyny piłkarskiej zaangażowano trenera, którym był 
Zygmunt Puz, były gracz KS „Sosnowiec". Pierwszy mecz pod nową nazwą KS „Pla­
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cówka" drużyna piłkarska rozegrała 29 czerwca 1984 roku z KS ,,Płomień" Milowice. 
Wygrał zespół z Piasków 3:2. To zachęciło do dalszej pracy.

Przystosowany do tego meczu ugór przy ulicy Mickiewicza został w niedługim 
czasie należycie przebudowany, a to znów dzięki społecznemu zaangażowaniu coraz 
liczniejszej rzeszy sympatyków klubu. W rozgrywkach o mistrzostwo klasy „C" 
w 1935 roku drużyna piłkarska wywalczyła awans do klasy „B", w której od roku 
1936 aż do wybuchu wojny KS „Placówka" należała do wiodących zespołów.

Okres okupacji hitlerowskiej zniszczył dorobek klubu. Nie zanikła jednak działal­
ność sportowa, która staje się nielegalną wobec władz okupacyjnych. Powstała dro­
żyna piłkarska korzystająca ze sprzętu sportowego ukrytego i przechowywanego przez 
działaczy i samych zawodników. Kierownikiem zespołu, który potajemnie rozmywa 
mecze z takimi samymi drużynami z Sosnowca, Niwki, Dąb-owy Górniczej, Będzina 
i Gołonoga, był w tym trudnym dla nas wszystkich okresie Julian Zawadzki.

Styczeń 1945 roku przynosi tak oczekiwane wyzwolenie. Już w marcu 1345 roku 
grupa dz;ałaczy sportowych, wśród których są m. in. Aleksander Czyz, Wladyslavz 
Konieczny, Bolesław Stefański i Wiktor Boroń, czyni starania o reaktywowanie klubu 
sportowego w Piaskach, co zostaje uwieńczone pełnym powodzeniem. Przyjął on nazwę 
Robotniczy Klub Sportowy „Piaski", a patronat nad nim objął Związek Walki Młodych.

Po pierwszych rozgrywkach eliminacyjnych drużyna piłkarska zakwalifikowała 
się do klasy „B", co w tym pierwszym po wyzwoleniu okresie, kiedy wielu dawnych 
zawodników było oddelegowanych do plac na wyzwo1 cnych terenach i nie brało 
udziału w rozgrywkach, należy uznać za sukces.

Na zwołanym w początkach 19^6 roku pierwszym walnym zebraniu klubu wy­
brano zarząd, na czele ktorego stanął Bronisław Prześlica. Z wielką pomocą pośpie­
szyło kierownictwo kopalni . Czeladź' , jak również miejscowe organizacje polityczno- 
społeczne. Klub otrzymał zaplecze gospodarcze, materiał na kos'iumy, skórę do repe­
racji butów, jak również i skromną — jak na ówczesne czasy — pomoc finansową, 
co pozwalało nieprzerwanie rozwijać sportową działalność. W latach 1946 i 1947 
drużyna zdobyła wicemistrzostwo klasy , B”, a ju w roku 1948 zajęła I miejsce 
i uzyskała awans do klasy „A". W roku 1950 klub zmienia nazwę na KS „Górnik 
Piaski, Powstaje nowa' sekcja — tenisa stołowego, występująca w klasie „C".

W 1956 roku założono sekcję sportów motorowych, propagującą wycieczki 
krajoznawcze oraz organizują rożne motorowe imprezy sportowe. W latach później­
szych sekcja ta przeszła do GKS „Płomień" w Milowicach. W roku 1959 zawodnicy 
sekcji temsa stołowego uzyskali awans do klasy „B", a już w roku następnym do 
klasy „A".

Nowo wybrany w 1960 roku zarząd klubu zacieśnił współpracę z młodzieżą 
szkolną organizując dla niej i z jej udziałem szereg interesujących imprez sportowych. 
Najzdolniejsi uczniowie przechodzili pod opiekę klubu, w którym rozwijali swoje 
umiejętności sportowe. W tym samym roku powołano do życia sekcję siatkówki 
męskiej.
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Marzenia sympatyków i zawodników sekcji piłki nożnej o awansie do III ligi 
okręgu katowickiego ziściły się w roku 1961, po pełnym emocji meczu ze „Stalą" 
Rogoźnik wygranym 2:0. Radości w Piaskach było co niemiara, tym bardziej, że dru­
żyna rezerwowa uzyskała awans do klasy „B".

Zespół siatkówki męskiej w roku 1963 po zajęciu w klasie „B" premiowanego 
II miejsca awansował do klasy „A". Poszerzając działalność tej sekcji powołano do 
życia również drużynę żeńską. Coraz więcej młodzieży było w zasięgu sportowej, 
a zarazem wychowawczej działalności klubu. Praca z młodzieżą i rozrastający się klub 
wymagał modernizacji posiadanych obiektów sportowych. Przystąpiono do tych nie­
zbędnych prac siłami społecznymi. Brali w niej udział nie tylko sportowcy i działacze, 
ale także członkowie wszystkich istniejących na terenie Piasków organizacji politycz­
nych i społecznych, młodzież szkolna, a nade wszystko pracownicy kopalni „Czeladź". 
Słowem usportowione „Piaski" przebudowały i modernizowały cały swój ośrodek 
sportowo-wypoczynkowy. Kierownictwo kopalni „Czeladź" zapewniło pełną pomoc 
w postaci niezbędnych materiałów.

30 kwietnia 1967 roku oddano do użytku zmodernizowany i przebudowany 
obiekt sportowy, przy którym — jak już wspomniano — społeczeństwo dzielnicy 
wykonało pracę w czyn>e społecznym wartości prawie 3 milionów złotych. Przebudo­
wane i zmodernizowane zostały: płyta do gry w piłkę nożną, 4 torowa bieżnia lekko­
atletyczna, rzutnie, skocznie, 2 boiska do gry w piłkę ręczną do siatkówki, plac do 
rozgrzewki, widownia na 4 tysiące miejsc siedzących oraz około 3 tysiące miejsc 
stojących. Posadzono wiele kwiatów i krzewów ozdobnych, co stanowiło piękną 
oprawę przebudowanego stadionu. W latach następnych oddano do użytku basen 
kąpielowy o wymiarach 25X12 m, brodzik dla dzieci oraz strzelnicę sportową.

Jest więc piękny obiekt sportowo-wypoczynkowy, z którego mogą być dumni 
mieszkańcy Piasków, tym bardziej, że większość prac przy tej pizebudowie i moder­
nizacji wykonywali oni własnymi rękami, że włożyli tutaj swój wielki entuzjazm 
i wysiłek.
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Sekcje sportowe 
w roku jubileuszu



INTEGRACJA

Z dniem 1 stycznia 1976 roku decyzją władz resortu górnictwa istniejące ko­
palnie „Czerwona Gwardia" i „Milowice Czeladź zostały połączone w jeden organizm 
przemysłowy pod nazwą Kopalnia Węgla Kanrennego „Czerwona Gwardia" z siedzibą 
w Czeladzi. Tym samym kopalnia stała się głównym opiekunem istniejących w miaś­
cie dwóch klubów sportowych, a to Czeladzkiego Klubu Sportowego i KS „Górnik” 
Piaski, które dotychczas korzystały z opieki kierownictwa byłych kopalń: , Czerwc ra 
Gwardia" i „Milowice" Czeladź.

W wyniku wielu rozmów i konsultacji z sympatykami sportu czeladzkiego oraz 
uzgodnień z władzami sportowymi i resortami pos’cnowiono te kluby połączą ć w je­
den organizm sportowy z zachowaniem wszelkich tradycji kultywowanych w tych 
organizacjach.

W połowie roku 1976 walne zebranie członków i sympatyków obu klubów 
podjęło uchwałę o zamierzenia te realizującą, przyjmując dla niego nazwę „Między­
zakładowy Czeladzki Klub Sportowy" w Czeladzi. Wybrano nowe władze, w skład 
których weszli doświadczeni i wypróbowani działacze sportowi z Czeladzi i Piasków, 
a pierwszym prezesem zintegrowanego klubu został mgr inż. Marian Janowski. Opra­
cowano i zatwierdzono statut MCKS, zgodnie z którym rozpoczęto działalność snorto- 
wą połączonych czeladzkich klubów sportowych, a był to — prze pomnijmy dla ścisłości 
- już 52 rok istnienia tych zashiżonych dla czeladzkiego sportu orga rizacji.

ZARZĄD
Międzyzakładowego CzeladzKiego Klubu Sportowego w Czeladzi 

w jubileuszowym roku 60-Tecia

1) mgr inż. Aram Anielak
2) Kazłmierz Marzec

— prezes klubu
— I z-ca prezesa.

3) Wiesław Duda
4) inż. Ryszard Schab
5) Jerzy Supernak
6) Józe' Pawelczyk
7) Tadeusz Opałka
8) Zbigniew Korcz
9) Kazimierz Cichonek

10) Henryk Miodyński
11) Marian Wilczyński
12) Gerard Manders
13) Aleksander Pietrzykowski
14) Feliks Płócieiiniczek
15) Marian Sołtan
16) Kazimierz Prus

wicepr szes d/s sportowych
— wiceprezes d/s piłki nożnej
— wiceprezes d/s organizacyjnych
— wiceprezes d/s finansowych
— wiceprezes d/s lekkoatletyki
— wiceprezes d/s tenisa
— wiceprezes d/s kolarstwa
— księgovry
■— skarbnik

sekretarz
— członek zarzadu
— członek zarządu
— członek zarządu
— członek zarządu
— członek zarządu
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17) Andrzej Kot
18) Adam Nowak
19) mgr inż. Stefan Bialik
20) Jan Stradowski

— członek zarządu
— członek zarządu
— członek zarządu
— członek zarządu

Niemal w każdym klubie znajdziemy osobę, która jest 
jego żywą historią. W MCKS Czeladź jest nią Józef 
Pawelczyk, człowiek, który był obecny przy narodzi­
nach klubu i grał w jego pierwszych historycznych 
meczach. Mimo 78 lat nasz senior zachował bardzo 
dobrą kondycję i pamięć, toteż swobodnie może być 
przewodnikiem po jego historii, od zarania do dnia 
dzisiejszego. Nestor czeladzkiego sportu — jak to drze­
wiej bywało — miał bardzo rozległe zainteresowania 
sportowe. Objawiało się to równoczesnym uprawia­
niem kilku dyscyplin. Józef Pawelczyk był piłkarzem, 
lekkoatletą, szermierzem (tę dyscyplinę uprawiał do

54 roku życia). Zajmował się również boksem i koszykówką. Życie czynnego spor­
towca zawsze łączył z pracą szkoleniową i trenerską. A kiedy trzeba było na stadio­
nach i sportowych halach ustąpić miejsca młodszym — dał się poznać również jako 
aktywny działacz. Pozostał nim do dzisiejszego dnia. Jest wiceprezesem klubu d/s 
lekkiej atletyki. Nadal szkoli młodych adeptów tej pięknej dyscypliny zwanej królową 
sportu. Panie Józefie, w imieniu czeladzkich sportowców i kibiców życzymy panu 
długich i tak owocnych jak do tej pory lat życia.

Współczesny sport nie jest już tak prosty i sponta­
niczny, jak w czasach młodości Józefa Pawelczyka. 
Obecnie prowadzenie sekcji, a co dopiero klubu, wy­
maga wielu skoordynowanych działań. Potrzebne jest 
grono oddanych sprawie działaczy kierowanych przez 
prężnego prezesa. Obecnie funkcję tę w klubie pełni 
mgr inż. Adam Anielak, z-ca dyr. d/s ekonomicznych 
kop. „Czerwona Gwardia". W czasie prawie trzeletniej 
prezesury poznał dobrze wszystkie problemy MCKS, 
tym bardziej że poprzednio był w klubie wiceprezesem 
d/s piłki nożnej, a ponadto działał wcześniej w Płomie­
niu Milowice. Problematyka sportu jest zatem dobrze

znana. Prezes nie ukrywa, że — zgodnie ze społecznym zainteresowaniem i zapotrze­
bowaniem zarówno w mieście, jak i regionie — priorytet ma piłka nożna. Tu jest 
największa tradycja. Lecz by była ona godnie kontynuowana — wiele spraw — głów­
nie inwestycyjnych, z których korzyść będą mieli wszyscy — wymaga załatwienia. 
Temu poświęca się w tej chwili i najbliższej przyszłości większość energii. Ale nie 
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zapomina się o sprawacn codziennych, o życiu klubu i wychodzeniu z nim poza 
Czeladź. Dobrym przykładem tej działalności może być nawiązany niedawno kontakt 
z polonijnym klubem francuskim U3A Auby.

Dotychczasowi prezesi

CKS Czemdż
1) Stanisław Beciński
2) Jozef Solarz
3) Mirosław Sadowski
4) Jan Lorek
5) Jan Wieczorek
6) Jan Michalski
7) Henryk Segno
8) Józef Pawelczyk
9) Wojciech Grzyb

10) Tadeusz Wikarek
11) Jerzy Rogacz
12) Stefan Okrajny
13) Stefan Łata

MZKS „GörniK" PiasKi
1) Antoni Kubiński
2) Bronisław Prześlica
3) Stanisław Kowalski
4) Marian Rogala
5) Wincenty Mróz
6) Edward Strąk
7) Roman Ziółkowski
8) Roman Ballk
9) Kazimierz Sambor

10) Roman Bierariski
11) Stanisław Bębenek

Międzyzakł ulowy Czeladzki Klub Sportowy 
(od 1976 r.)

1. Marian Janowski
2. Stanisław Kieras
3 Adam Anielak (aktualnie)

DZIEŃ DZISIEJSZY

Działalność sportowa w klubie prowadzona jest w oparciu o program przyjęty 

i zatwierdzony przez walne ze bi a nie. jest on na bieżąco poszerzany oraz uzupełniany 

sprawami wynikającymi z codziennej pracy i potrzeb czeladzkiego sportu. Atualnie 
w klubie działa 6 sekcji sprotcivych, a mianowicie:
— piłki nożnej,
— lekkiej atletyki,
— tenisa stołowego,
— kolars wa,

— zapasów,
— piłki ręcznej.
Do roku 1982 istniała jeszcze sekcja koszykówki, lecz me przejawiała ona w zakres^ 
ostatnich lat prawie żadnej działalności i decyzją walnego zebrania została rozwiązana.
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Sekcja piłki nożnej

Największe zainteiesowanie w większości sympatyków sportu budzi zawsze 
piłka nożna. Poświęćmy zatem na początku tego przeglądu sekcji działających w na­
szym klubie kilka słów futbolowi Wszak drużyny piłkarskie przed 60 laty budowały 
fundamenty obecnego MCKS, one to zaczęły pisać historię klubu, a zawodnicy tych 
sekcji byli zawsze najbardziej popularni i dostarczali licznym rzeszom widzów naj­
więcej emocji.

Sekcja piłkarska zrzesza w swych szeregach 122 czynnych zawodników, w tym 
42 seniorów, 44 juniorów i 36 trampkarzy. Szkoleniem zawodników zajmuje się kadra 
trenersko-instruktorska w następującym składzie:
1) Seniorzy — drużynę piłkarską w klasie okręgowej szkoli trener 1 klasy Henryk

Kempny oraz instruktor Piotr Krawczyk, który jednocześnie odpo­
wiedzialnym jest za drużynę w klasie „A".

2) Juniorzy — opiekę nad juniorami sprawuje trener II klasy Marian Pilipienko.
3) Trampkarze — szkoleni są w dwóch grupach, a zajęcia prowadzą trenerzy II kla­

sy: Marian Wesołowski i Arkadiusz Szymczyk.
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W obecnym sezonie rozgrywek o mistrzostwo klasy okręgowej grupy I katowickiej 
1982/1983 I drużyna zajęła III miejsce. Zespół rezerwowy występuje w klasie tere­
nowej. Trampkarze — to przyszłość dla drużyn starszych. Obserwujemy tutaj duże 
postępy w szkoleniu co zapewnia ciągły dopływ własnych zawodników do I drużyny. 
Klub przywiązuje do tego wielką wagę.

Sekcja lekkiej atletyki
Jak już wspominano zawodnicy tej sekcji prawie od początku istnienia klubu 

rozsławili jego imię na stadionach kraju i nie tylko. Czynili to wychowankowie 
wtelkrego entuzjasty sportu już od lal międzywojennych — Jozefa Pawelczyka, dla 
którego i obecnie sekcja ta jest oczkiem w głowie. Zawodnicy brali udział 
w imprezach organizowanych p-zez OZLA w Katowicach m. in. w zawodach oficjal­
nych i indywidualnych mistrzostwach okręgu w śląskiej lidze lekkoatletycznej, w dru­
żynowych mistrzostwach Polski juniorów, drużynowych mistrzostwach okręgu młodzi­
ków, w szeregu eliminacjach do wojewódzkiej spartakiady młodzieży.

Zawodnicy startowali również w wielu mityngach lekkoatletycznych, a długo­
dystansowcy biali udział w kilku małych i pełnych maratonach W roku 198?. zawod­
nicy tej sekcji uzyskali w śląskiej lidze lekkoatletycznej w rozgrywkach mistrzow­
skich 816 punktów i wyprzedzili KS Olkusz (792) i OKS Tychy (432).

W zorganizowanym spotkaniu lekkoatletycznym z KS Polonia Dydom drużyna 
MCKS zwyciężyła 109,5:69,5 pkt. Dyl to przegląd wartości sekcji i nu żna powiedzieć,
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że wypadł on zadowalająco. Mamy zdolnych i wybitnych zawodników, kontynuują­
cych dobre tradycje czeladzkiego klubu. Do wyróżniających się należą: Janina Będ­
kowska, Teresa Świetlik Ryszard Dryps Andrzej Kapa. W zespole juniorów: Robert 
Walaszczyk, Krzysztof Lorek, Beata Pasoń Anna Majcher W gronie młodziczek: Ewa 
Binko, Joanna Konopka, Izabela Jasik, Katarzyna Zapolska. Na podkreślenie w dzia­
łaniach sekcji lekkiej atletyki w 1982 roku zasługuje znaczący sukces jakim było 
zdobycie drużynowego mistrza oki ęgu w rozgrywkach o puchar wojewody kato­
wickiego. “ ■ -^Łs

Oprócz wymienionych wyżej zawodników w sekcji lekkiej atletyki szkoli się 
wiele młodych dziewcząt i chłopców rokujących nadzieję na przyszłość. Można więc 
spodziewać się, że Henryk Grabowski doczeka się godnych następców.

Sekcja tenisa stołowego

Sekcja liczy 32 zawodników w tym: 12 seniorów, 10 juniorów i 10 młodzików, 
a nad podnoszeniem ich kwalifikacji zawodowych czuwają instruktorzy Henryk For- 
nalak i Ryszard Rdest. I drużyna seniorów występuje w II lidze tenisa stołowego. 
Wszyscy niecierpliwie oczekują powrotu do ekstraklasy, w której nasz zespół już 
występował. II drużyna oparta w całości na wychowankach klubu gra w lidze tere­
nowej i znajduje się w czołówce tabeli.
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W turniejach indywidualnych organizowanych przez OZTS w Katowicach za­
wodnicy naszej sekcji osiągnęli bardzo dobre wyniki. Na przykład w turnieju wo­
jewódzkim OZTS Roman Domagała zajął V miejsce, a Piotr Danek VI miejsce 
W II tego rodzaju turnieju II miejsce zdobył Jan Krakowski, a III miejsce Roman 
Domagała. Waito wspomnieć, że w zawodach tych bierze udział cała czołówka za­
wodników naszego województwa. W turnieju strefowym z udziałem najlepszych 
zawodników 5 województw: bielskiego, częstochowskiego, piotrkowskiego, opolskiego 
i katowickiego Jan Krakowski zajął II miejsce, a Roman Domagała III miejsce. 
V/ turniejach klasyfikacyjnych juniorów podokręgu i województwa najlepsze wynilj 
uzyskali: Andrzej Kuncewicz, Andrzej Pytel, Marek Krawczyk i Piotr Lewandowski. 
Sekcja tenisa stołowego aktualnie propaguje ten sport wśród młodzieży szkolnej na 
terenie miasta, organizując pod patronatem klubu i Urzędu Miejskiego w Czeladzi 
szereg turniejów dla uczniów wszystkich rodzajów szkół, bacznie przy tym obserwując 
wyróżniających się w grze, bowiem oni stanowić będą zaplecze następców najlepszych 
obecnie zawodników.

Sekcja kolarstwa

Nieco słabsze osiągnięcia ma sekcja kolarstwa, której nieliczni zawodnicy zdo­
bywają dopiero doświadczenie. W sezonie 1981/82 dwaj jej członkowie zostali sklasy­
fikowani na VI i VII miejscu w rejonie Polski południowej, gdzie istnieją 34 sekcje. 
W najbliższej przyszłości Zarząd MCKS Czeladź chce zwrócić większą uwagę na 
działalność tej dyscypliny w klubie.

Sekcja zapasów

Jest to jedna z najmłodszych sekcji MCKS, a szkoleniem objętych jest 25 za­
wodników będących uczniami czeladzkich szkół. Instruktorem jest Zbigniew Sikora. 
W obecnym okresie przeprowadzane jest intensywne nauczanie młodych adeptów 
zapasów. Biorą oni — jak na razie — udział w towarzyskich spotkaniach typu poka­
zowego, propagując ten rodzaj sportu wśród młodzieży.

Sekcja piłki ręcznej

Sekcja ta prowadzi działalność sportową z grupą młodzieży szkolnej w wieku do 
18 lat. Do rozgrywek o mistrzostwa OZPR Katowice zgłoszona została drużyna juniorów 
młodszych. Instruktorem jest Kazimierz Prus. Zawody i treningi prowadzone są na 
obiekcie sportowym w dzielnicy Piaski. Sekcja boryka się z dużymi trudnościami, 
takimi jak brak szatni i łaźni na terenie obiektu, gdzie prowadzone są zajęcia, oraz 
braki w podstawowym wyposażeniu zawodników (trampki, diasy treningowe). Kie­
rownictwo sekcji liczy jednak na zmianę sytuacji, bo chętnych do uprawiania tej 
dyscypliny sportu nie brakuje w Czeladzi. To powinno zdynamizować jej działalność.
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Przedstawiając w największym skrócie działania istniejących w MCKS sekcji 
sportowych — pracę których różnie można oceniać — przypomnieć należy, że całokształt 
działalności klubu nie ogranicza się wyłącznie do tego kręgu zainteresowań. Wszak 
MCKS jest jedynym klubem na terenie miasta i w związku z tym żadne zagadnienie 
związane ze sportem, tym małym i tvm dużym, nie jest obojętne dla klubu.

BAZA

MCKS dysponuje obecnie należytą bazą sportową, na której istnieje możliowść 
uprawiania wielu dyscyp'in sportowych. Dwa stadiony, boisko treningowe, basen 
kąpielowy, strzelnica sportowa, pomieszczenia na krytej trybunie, własny budynek 
sportowy z pomieszczeniami hotelowymi i ba^em bistro. Jest to majątek, jakiego nie 
powstydziłby się niejeden klub sportowy na terenie kraju- W ostatnich latach właśnie 
adoptowano lokale w budynku sportowym na pomieszczenia hotelowe, wybudowano 
ki ytą trybunę na stadionie w Czeladzi, podłączono budynek sportowo-hotelowy do 
ogolnej sieci C.O, a obecn.e z pomocą kierownictwa kopalni „Czerwona Gwardia" 
adoptuje się jedno z pomieszczeń na gabinet odnowy (pokój lekarski, sauna itp.). 
W planach zarządu jest jeszcze dalsza rozbudowa istniejących obiektów sportowych, 
lecz to na razie pozostaje w sferze zamierzeń.

Mając tak dobrą bazę dostępną dla wszystkich adeptów różnych dyscyplin 
sportowych MCKS jest inicjatorem, opiekunem i współorganizatorem wszelkiego ro­
dzaju imprez w charakterze sportowym na terenie naszego miasta.

Szczególną uwagę przywiązuje się do organizacji imprez przez miejscowe szkoły, 
współdziałając ściśle w tym zakresie ze szkolnymi kołami sportowymi, udzielając 
przy tym niezbędnej pomocy przez swoją kadrę instruktorsko-sędziowską i wypoży­
czanie niezbędnego sprzętu sportowego. Ta ścisła współpraca z kierownictwem i mło­
dzieżą czeladzkich szkół owocuje w postaci napływu młodych adeptów sportu do 
poszczególnych sekcji MCKS.

Wszystkie spartakiady zakładowe z udziałem pracowników miejscowych zakła 
dów odbywają się na klubowych obiektach sportowych, przy dużej pomocy organi­
zacyjnej i instruktorskiej działaczy MCKS. Ta wszechstronna działalność, przysparza­
jąca kibicom wielu radosnych przeżyć, a nieraz i rozczarowań, pomaga znacznej 
rzeszy młodzieży i osob starszych w uprawianiu i oglądaniu sportu, rozszerza krąg 
jego sympatyków.

Jest ona możliwa dzięki niezawodnym sojusznikom we władzach polityczno- 
gospodarczych miasta, załodze i kierownictwu kopalni „Czerwona Gwardia" .przyja­
ciołom w wielu zakładach i przedsiębiorstwach istniejących na terenie Czeladzi. 
Dlatego z ufnością myślimy o przyszłości, o następnych 60 latach MCKS Czeladź.
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KATOWICKIE PRZEDSIĘBIORSTWO GOSPODARKI 
MASZYNAMI BUDOWNICTWA MIEJSKIEGO 

W KATOWICACH, ULICA GLIWICKA 106 
zatrudni od zaraz 
na karzvstnych warunkach pracowników w zawodach: 
9 MECHANIK KONS1 RWATOR URZĄDZEŃ DŹWIGOWYCH 

SAMOCHODOWYCH 
© TOKARZ 
® HYDRAULIK 
© 1-REZłiR
« KONSERWATOR C O
• ŚLUSARZ 
® MURARZ
@ SPAWACZ z uprawnieniami gazowo-elektry cznymi 
W MALARZ
• STRUGACZ 
® ELEKTRYK
® ELEKRv’K SAMOCHODOWY (z uprawnieniami UDT) 
S ELEKTROMECHANIK 
® MECHANIK SAMOCHODOWA
® MECHANIK MASZVN BUDÓWI ANYCH 
fi OPERATOR ŻURAWIA WIEŻOWEGO 
© OPER ATOR KOPARKI 
© OPERATOR SPYCHARKI 
« DEKARZ BLACHARZ 
C OPERATOR DŹWIGU SAMOCHODOWEGO I SAMOJEZDNEGO 
6J OPERATOR SUWNICY z uprawnieniami lejniczymi 
© KIEROWCA 
® KONSERWATOR URZĄDZEŃ WENTYLACYJNO-NAWIEWNYQH 
0 PALACZ KOTŁÓW C.O’. 
@ LAKIERNIK SAMOCHODOWY 
« BLACHARZ SAMOCHODOWY 
® POMOCNIK OPERATORA
w jednostkach prjfclfdccyjnych i usługowych z siedzi w Czcladz’, Byto­
miu Chorzowie, Jastrzębiu, Panewnikach, Sosnowcu i Tychach oiaz 
w fajwodach-
- - formierz, wybijacz form rdziemiarz, zlewacz metali, oczyszczacz od­

lewów, lakiernik
jak również pracowników niewykwalifikowanych w nowoczesnej odlewni 
w Wydziale Produkcji Przemysłowej w Czeladzi.
Przedsiębiorstwo nasze wykonuje prace specjalistyczne w zakresie, obsługi 
i napraw ciężkiego sprzętu budowlanego na terenie całego kraju oraz na 
budowach zagranicznych
Przedsiębiorstwo nasze zapewnia naszym pracownikom następujące swiad 
czenia:
A świadczenie z. tytułu ,J!ARlY BUDOWLANYCH" 
A wczasy i kolonie 
A świadczenia w ramach funduszów socjilnych.
Ponadto oferujemy zatrudnienia w/w zawodach i jednostkach produkcyj­
nych w niepełnym wymiarze godzin (czasu) dla emerytów, rencistów lub 
w ramach II miejsca pracy.
Szczegółowych informacji udziela: Dział Zatrudnienia Płac i Szkolenia. 
Adres: jak w nagłówku II piętro, pokój „22", telefon: 537-787 lub 
538-201 wew. 207, 233.
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ZAKŁAD BUDOWNICTWA WODNEGO I REKULTYWACJI 
CZELADŹ, ULICA KOŚCIUSZKI

Zakład Budownictwa Wodnego i Rekultywacji w Czeladzi-Piaskach, ulica 
Kościuszki 9 wykonuje rekultywację terenów po górniczej eksploatacji 
kopalin użytecznych, które ponownie zostają przywrócone do życia 
i przygotowane do stwarzania baz niedzielnego w, poczynku dla ludzi 
pracy Górnośląskiego Okręgu Przemysłowego. W ostatnich latach zakład 
przystąpił do likwidacji zjawisk termicznych na palących się hałdach, 
które dotychczas zatruwają powierzchnię gazami i płynami szkodliwymi 
dla życia biologicznego, a w roku 1983 do usuwania i likwidacji płyt 
ich wyrobisk górniczych.

Zakład Budownictwa Wodnego i Resultywacji zatrudni natychmiast pra­
cowników w takich zawodach jak:

V OPERATORÓW SPYCHAREK
V OPERATORÓW KOPAREK
y KIEROWCÓW z I i II kat. prawa jazdy
▼ ROBOTNIKÓW WODNO-MELIORACYJNYCH
V ROBOTNIKÓW LEŚNYCH
▼ ROBOTNIKÓW DO PRAC ZIEMNYCH
▼ wiertaczy
▼ GEOLOGÓW 
y GÓRNIKÓW

Pracownikom zatrudnionym w zakładzie przysługują świadczenia z tytułu 
„KARTY GÓRNIKA”. Zamiejscowym — o wysokich kwalifikacjach zawo­
dowych gwarantuje się zakwaterowanie w hotelach pracowniczych łub 
w kwaterach prywatnych.

Komunikujemy również, że prowadzimy nabór do Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej dla Pracujących MGiE w specjalności mechanik urządzeń 
przemysłowych.

Szczegółowych informacji udziela Dział Spraw Pracowniczych Czeladz- 
Piaski, ulica Kościuszki 9, tel. 66-12-05, 66-10-20 wew. 265 w godzinach 
od 7.00 do 15.U0.
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ZAKŁADY TWORZYW SZTUCZNYCH „ZĄBKOWICE” ERG 
ZAKŁAD ZAMIEJSCOWY, 41-250 CZELADŹ, UL. NOWOPOGOŃSKA 98 

Zakład Tworzyw Sztucznych Ząbkowice — „ERG”
Zakład Zamiejscowy, 41-250 Czeladź, ulica Nowopogońska 98.

Producent:

V stolarki okiennej typu „POLTROCAL”
▼ przewodów elastycznych „PLASTIROLL"
▼ profili wytłaczanych z twardego PCW

pilme zatrudni pracowników w zawodach:
0 WYTŁACZARKOWY
0 ZESTAWIACZ MIESZANEK I ROZTWORÓW
0 KONFEKCJONER WYROBÓW Z TWORZYW SZTUCZNYCH
O ŚLUSARZ, FREZER, TOKARZ
0 PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH

do przyuczenia w w/w zawodach.

Zakład wypłaca dodatki stażowe, nagrody jubileuszowe, ekwiwalent 
węglowy, dodatki szkodliwe zgodnie ze Zbiorowym Układem Pracy dla 
Przemysłu Chemicznego.

Szczegółowych informacji udziela dział kadr, teł. 66-12-05 wew. 261.
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HUTNICZE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANO-MONTAŻOWE 
„BUDOHUT” W CZELADZI, ULICA PRZEMYSŁOWA 21

tozpoczęło swoją działalność z dniem 1 stycznia 197-± roku i jest bardzo 
młode w porównaniu do ponad 750-letmego miasta, w którym powstało. 
Od chwili powstania charakteryzuje je dynamiczny rozwój w działalności 
produkcyjnej głównie na potrzeby śląsko-zagłębiowskiego hutnictwa. 
Niezależnie od wykonywanych wysokich zadań produkcyjnych na rzecz 
modernizacji i rozwoju czarnej meŁalurgii, przedsiębiorstwo wykonuje 
roboty na rzecz miasta, jak również bierze aktywny udział w Jego życiu 
polityczno społecznym

„BUDOHUT”

prowadzi prace w szerokiej gamie zawodowej:
0 MUR \RSKIE
O DEKARSKIE
O CIESIELSKIE
<> STOLARSKIE
0 INSTALARSKIE
0 ELEKTRYCZNE
O SLUSARSKO-MONTERSKI1
<> SPAWALNICZE I INNE

na terenie:
Katowic, Sosnowca, Dąbrowy Górniczej, Siemianowic, Zawiercia, Łazisk 
i Czeladzi.
W nagrodę po nienagannym przepracowaniu 1 roku pracownicy mają 
szansę wyjazdu do pracy w ramach kontaktów za granicę. Przedsiębior­
stwo umożliwia bezpłatne podniesienie kwalifikacji zawodowych na róż­
nego rodzaju kursach zawodowych. Dla pracowników ma jących utru Inionv 
dojazd do pracy, zostały zapewnione miejsca w hotelach robotniczych.

„BUDOHUT”

posiada własną nowo wybudowaną bazę wczasową w Lądku Zdroju, 
Przyłubsku, Przeczycach i nad morzem. Pracownicy o'rz’muja wczasy 
pracownicze i rodzinne w miejscowościach o dużych walorach zdro­
wotnych i rekreacyjnych. Dla swoich pracowników przedsiębiorstwo 
organizuje atrakcyjne wycieczki krajoznawczo-turystyczne, żeglarskie 
i wędkarskie w kraju i za granicą.

ZAPRASZAMY



fr DSlfcEíORSTWC ťRGDUKCJI POMoCNICZlJ
I MONTAŻY BUDOWNICTWA ROLNICZEGO

V CZELADZI, ULICA PRZEMYSŁOWA 2

oferuje:

jednostkom państwowym i spółdzielczym szybkie wykonawstwo

& ze’betowych prefabrykatów wielo blokowych, osadników żel be* owych 
oraz elementów drobno-wymiarowych przeznaczonych dla budownictwa 
inwentarskiego, ogólnego i niekubaturowego, z Zakładów Prefabryka­
tów Betonów w Myszkowie, Pszczynie i Ustroniu

O lekkich płyt warstwowych typu WPL-1 i WPL-2, stolarki budowlanej 
otworowej i różnej z Zakładów Produkcti Stolarki Budowlanej w Ra­
dzionkowie. Rybniku i Bielsku

0 lekkich konstrukcji stalowych oraz innych wyiobow ślusarskich z Za­
kładu KonstruKcji Stalowych w Czeladzi.

L”'zedsiębiorslwo zatrudni od zaraz:

C stolarzy i młodzież do nauki zawodu w Zakładach Produkcji Stolarki 
Budowlanej w:
Rybniku, ul. Okrzei nr 11
Radzionkowie, ul. A. Krzy woń nr 6
Bielsku, ul 8 Marca nr 3

• betoniarzy i chętnych do przyuczenia w zawodach w Zakładach Pre­
fabrykatów Betonów w:
Myszkowie, ul.' Słowackiego nr 52
Pszczynie ul. Fornalskiej nr 25 
Ustroniu, ul. Krzywa nr 6.

Przedsiębiorstwo zapewnia:

wczesy, kolonie i obozy w miejscowości górskiej i nad morzom
— świadczeń a z tytułu „KARTY BUDOWLANYCH* dodatek stażowy 

i nagrody jubileuszowe.
Informacji dotyczących zleceń udziela Dział Zbytu tel 65-34-79 odnośnie 
przyjęć dział Spraw Pracowniczych tel 65-2'-30 w Czeladzi, ul, Przcm - 
słowa 2 oraz Kierownicy w/w Zakładów.
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